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ZAGADNIENIA HOMILETYCZNE
W OBCYCH PUBLIKACJACH OSTATNIEGO DZIESIĘCIOLECIA

H om iletyka jako  teoria kaznodziejstw a je s t dyscypliną teologiczną 
należącą do eklezjologii pastoralnej czyli teologii praktycznej \  a jej 
przedm iotem  zainteresow ań jest przepow iadanie jako  jed n a  z w aż­
nych funkcji w  urzeczyw istnianiu się Kościoła 2. S tąd  refleksja  hom i­
letyczna skupia się wokół trzech zasadniczych elem entów : słowa Bo­
żego, k tóre należy głosić; Kościoła, k tó ry  jako  zorganizow any lud  Boży 
m a się urzeczyw istniać w teraźniejszości; współczesnego św iata, w  k tó ­
rym  Kościół żyje, rozw ija się i d z ia ła 1 2 3. O charak terze  hom iletyki 
decydują podstaw ow e założenia, zaw arte  w takiej koncepcji przepo- 
w idania słowa Bożego 4

1. I s t o t n e  e l e m e n t y  p o s ł u g i  s ł o w a

Źródłem  pogłębionego spojrzenia teologicznego na kościelną posługę 
słowa był niew ątpliw ie Sobór W atykański II. W jego w ypow iedziach 
na tem at m isterium  verbi dadzą się w yodrębnić tak ie  zagadnienia 
jak : treść, podm iot i zbawcza skuteczność kaznodziejstw a. Treścią 
posługi słowa jest historia zbawienia, koncentru jąca się w  tajem nicach 
C hrystusa. Dlatego Pism o św., litu rg ia  i przepow iadanie stanow ią jed ­
ną całość, służą bowiem jednem u w ydarzeniu zbawczemu. W posłudze 
słowa Bóg jest Tym, k tóry  przem aw ia i udziela się słuchaczom (por. 
KL 7). K ry je  się tu  m yśl soborowa o wciąż ak tualizu jącym  się i oso­
bowym  charakterze tego zbawczego w ydarzenia. Jednocześnie z obec­
ności C hrystusa w przepow iadaniu, zwłaszcza w liturgicznej akcji, 
w ynika zbawcza skuteczność głoszonego słowa 5.

1 Por. G. B a r t h o l o m ä u s ,  H om iletik. W: HPT, t. 5, F re iburg
1972 s. 208. , . . x .

2 Por. K. R a h n e r ,  Die G rundfunktionen  der K irche, tam że, t. 1, 
F re iburg  1964 s. 233—236.

3 Por. V. S c h u r r ,  Die G em eindepredigt, tam że, s. 267—285.
4 Por. E. H a e n s l i ,  H om iletik. W: SM, t. 2, F re iburg  1968.
• Pon  F. S c h n i t z l e r ,  M inisterium  verbi. Zur V erkünd igungs­

theologie des Z w eiten  Vatikanischen K onzils und bei hl. A ugustinus, 
TJ 13 (1970) s. 132—149.
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W różnorodnych publikacjach i współczesnych rozważaniach na te­
mat przepowiadania słowa Bożego zauważa się silny akcent chrysto- 
centryczny* * 7 8. Wraca się z upodobaniem do twierdzenia św. Augustyna: 
Christus Christum praedicat, które wskazuje na Chrystusa jako na 
podmiot, a zarazem jako na przedmiot posługi słowa7. W tej chry- 
stocentrycznej orientacji szczególne zainteresowanie budzi problem 
obecności Chrystusa oraz wynikające stąd wnioski natury homile­
tycznej. Podkreśla się paradoksalnie, że Chrystus jest nie tylko gło­
szonym misterium, które się uobecnia, ale że Chrystus sam siebie 
przepowiada, gdy Kościół głosi Ewangelię. On sam stał się Ewangelią, 
skierowaną do całego świata. Według św. Pawła Słowo, któremu słu­
ży Kościół, jest niczym innym jak tajemnicą ukrytą od wieków i po­
koleń, którą teraz Bóg zechoiał objawić, a „jest nią Chrystus pośród 
was — nadzieja chwały” (Kol 1,27)8.

Przepowiadanie więc, chociaż dokonuje się za pośrednictwem żywej 
mowy ludzkiej, jest równocześnie mową Bożą, gdyż dzięki niemu do­
chodzi do nas głos Chrystusa. I dlatego staje się ono wydarzeniem 
zbawczym*. Chrystus bowiem w swym stanie uwielbionym jest „du­
chem ożywiającym” (1 Kor 15,45), całkowicie oddanym zbawieniu świa­
ta. Przepowiadanie kościelne sprowadza zmartwychwstałego i chwa­
lebnego Chrystusa w doczesny wymiar czasu i służy Jego uobecnianiu 
się wśród ludzi. Chrystus zmartwychwstały jest Radosną Nowiną, 
a zarazem orędziem Ojca posłanym do ludzi, aby budzić w nich wiarę 
i zbawiać18 Tę zbawczą obecność Chrystusa określa się jako bliskość. 
Wnosi ona w świat i Kościół moment Jego. paruzji. Jest to obecność 
przybliżająca kres dziejów i świadcząca, że nastał ostatni etap historii 
zbawienia.

Kaznodziejstwo chrystocentryczine nie powinno się ograniczać do 
głoszenia samej osoby Chrystusa Pana, ale ma jednocześnie obwiesz­
czać zbawczą misję try.nitarną, czyli „zaangażowanie” Boga Ojca, Syna 
i Ducha Sw. w dziele zbawienia n. Udział ten uwydatnia się nie tylko 
w tajemnicy Wcielenia. Wskrzeszenie Jezusa z martwych przez Ojca 
w Duchu Sw., stanowiące punkt centralny historii zbawienia, świad-

8 Por. J. R a t z in g e r ,  Christozentrik in der Verkündigung, tamże
5(1962) s. 437-^49.

7 Augustinus, Sermo 354: PL 39, 1563, cyt. za F. K l o s t e r m a n ­
n e  m, Der Verkünder der christlichen Botschaft. W: Wort in Welt, 
Bergen-Enkheim bei Frankfurt/M. 1968 s. 223.

8 Por. F. X. D u r r w e 11, Die Gegenwart Jesu Christi in der Ver­
kündigung, tamże, s. 58.

9 Por. B. D re h e r ,  Biblisch predigen, Stuttgart 1968 s. 16.
18 Por. F. X. D u r r w e 11, art. cyt., s. 56, 65.

11 Por. W. T h e u r e r ,  Trinitarische Verkündigung — heute noch? 
W: Wort in Welt, dz. cyt, s. 71.
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czy, że trójosobow y Bóg okazał się wobec człowieka w ierny. W ierność 
ta  tow arzysząca człowiekowi i ra tu jąca  go ak tualizu je  się w  zbawczej 
działalności Kościoła, zwłaszcza w  słowie i sak ram en c ie12.

T ryn itarno-paschalny  rys w  posłudze słowa ukazuje Boga jak o  ens 
concretissim um 1S. W konsekw encji przepow iadanie słowa Bożego po­
winno uw olnić człowieka od egzystencjalnego lęku i niepew ności oraz 
obudzić w nim  tak ą  w iarę i nadzieję, aby niejako rzucił się w  p rze­
paść w spaniałej przyszłości, k tó rą  Ojciec przygotow ał m u przez Syna 
w  D uchu Sw. Ta przepaść, a zarazem  eschatyczna rzeczyw istość jest 
dla człowieka dostępna w  Kościele, a je s t nią m isterium  paschalne — 
podstaw a chrześcijańskiej n ad z ie i14.

We współczesnych publikacjach hom iletycznych p anu je  praw ie jed ­
nomyślność co do ujm ow ania istoty przepow iadania w  kategoriach  
osobowego pośrednictw a zbawczego, spotkania z Bogiem w K oście le15. 
K azanie je s t nie tylko orędziem o zbaw ieniu, jak ie  Bóg przez Ducha 
Sw. dokonał w  C hrystusie, ale zarazem  apelem  w zyw ającym  do odpo­
wiedzi w  w ierze i ży c iu 18. N ależy zatem  odróżnić w  nim  dw a m o­
m enty: słowo Boże jako  praw dę i jako  w ezw anie do dialogu z Bogiem, 
k tóry  budząc w iarę in icju je rozmowę. Owocem dialogu m a być p rzy ­
lgnięcie do przekazanej praw dy oraz przyjęcie Bożego w ezw ania, a n g a ­
żującego całą osobowość- i zm ieniającego dogłębnie egzystencję czło­
w ieka 17.

Przy rozw ażaniach na tem at proklam ującej i uobecniającej funkcji 
kaznodziejstw a podkreśla się, że różni się ono zasadniczo od konsek­
racji dzięki której C hrystus staje  się obecny pod postaciam i chleba 
i wina. Uobecnianie C hrystusa w  przepow iadaniu  nie dokonuje się 
w kategoriach rzeczowych, lecz stanow i proces na w skroś osobowy. 
Zbaw ienie, k tórem u posługa słowa bezpośrednio służy, je s t w  n ajw yż­
szym stopniu spraw ą osobowego spotkania z Bogiem. Jedynie przez 
coraz bardziej osobową więź z Chrystusem , z Bogiem, Kościół się 
rozw ija i sta je  sdę znakiem  Jego obecności w  św iec ie18. W arunek  ten

12 Por. tamże, s. 77.
13 Por. tamże, s. 85. 
i« Por. tam że, s. 83.
15 Por B D r e h e r, dz. cyt., s. 14; D. G r a s s o ,  L annuncio della  

salvezza Teologia della predicazione, Napoli 1965 s. 185 n.; N. G r e i- 
n a c h e r  Die dialogische S tru k tu r  der V irkündigung. W: W ort in 
W elt d z ’ cyt., s. 334—343; V. S c h u r r ,  a rt. cyt., s. 250.

i« ’{Predigt! sie is t Botschaft von Gottes H eil in  C hristus durch den  
Geist und A ppel dieser B otschaft zu  an tw orten  in  Glauben und Leben. 
O K n  o c h  __ H. S c h ü r m a n n ,  Bibel und Seelsorge, S tu ttg a r t 1969
S n^Por. J. P. D e R u d d e r ,  Rola słowa w  przekazyw aniu  O bjaw ie­
nia, Oonc 4 (1968) n r 1—10 s. 325. 327 n.

18 Por. F. X. D u r r w e l l ,  art. cyt., s. 66.
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dotyczy zarówno słuchaczy, jak i głosiciela. Konieczna jest otwar­
tość słuchaczy na słowo Boże i gotowość pójścia za Jego wezwaniem, 
ale konieczne jest również osobowe przylgnięcie głosiciela do prze­
mawiającego i wzywającego Chrystusa, któremu służy 19.

Ten dialogowy charakter przepowiadania określa kierunek poszu­
kiwań właściwej metody homiletycznej. Decydujący wpływ na uściśle­
nie tej metody wywiera ostatnio nurt antropologiczny, widoczny nie 
tylko w naukach humanistycznych, ale również w filozofii i teologii. 
Idąc po linii antropologicznych refleksji usiłowano na kongresie ka­
znodziejskim w Berlinie w 1969 r. ustalić naczelną zasadę metodyczną 
przepowiadania słowa Bożego. Według B. D r e h e r a, przepowiadanie 
jest wyjaśnianiem ludzkiego doświadczenia w Chrystusie poprzez misję 
Kościoła 20.

Istotnym więc zadaniem kościelnego przepowiadania (ze stanowiska 
metodycznego) ma być ukazywanie życia ludzkiego w świetle Ewan­
gelii Chrystusa i w powiązaniu z Nim. Posługa słowa ma na pierw­
szym miejscu zmierzać do integracji wiary z rzeczywistością ziemską, 
z konkretem codziennego życia. Punktem wyjścia nie może być od­
izolowane orędzie zbawcze, lecz współczesne życie człowieka, które 
dzięki kościelnej posłudze słowa powinno się ukazać w świetle wiary. 
Metoda ta, zdaniem Drehera, ma swe oparcie w nauce Vaticanum II, 
zwłaszcza w Gaudium et spes, gdzie dowartościowana została teologia 
rzeczywistości ziemskich 21.

Podobnie J. K a d e n b a c h  wskazuje na fakt, że głoszone dzisiaj 
słowo Boże pada u odbiorców na grunt pełen różnych problemów, 
pytań, zainteresowań, poglądów, potrzeb i idążeń. Stąd orientacja 
współczesnego kaznodziejstwa powinna być nastawiona przede wszyst­
kim na człowieka, który żyje w Chrystusie, który przyoblókł się 
w Chrystusa i który jako alter Christus przez swoją wiarę zwycięża 
św iatS2.

W rozważaniach nad antropologicznym elementem w kościelnej 
posłudze słowa przydatne są również myśli J. B. L o t z a .  Podaje on, 
że w przepowiadaniu powinniśmy się kierować zwrotną relacją oso­
bową: od osoby do przepowiadania i od przepowiadania do osoby. 
Z takiego założenia metodycznego wynikają ważne wskazania prak-

19 Tamże, s. 66 przyp. 30.
20 Verkündigung ist Aufhellung menschlicher Ehrfahrung in Chri­

stus, in der Botschaft der Kirche. B. D r e h e r ,  Die anthropologische 
Struktur als Grundprinzip der heutigen Gemeindepredigt. W: Homile­
tischer Kongress- Berlin 1969 (tekst powielony) s. 2. Por. tegoż autora 
drugi referat wygłoszony na kongresie: Theologische und homiletische 
Grundlinien der heutigen Predigt. Tamże.

S1 Tamże, s. 2 n.
22 J. K a d e n b a c h ,  Die Situation des Hörers in unseren Gemein­

den. Tamże, s. 9 n.
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tyczne. Trzeba mieć przed oczyma dzisiejszego człowieka, uchylającego 
się raczej od powzięcia odpowiedzialnej decyzji. Dlatego głosiciel słowa 
Bożego musi czynić wszystko, aby dotarło ono do samego rdzenia 
osoby słuchacza, tam gdzie dokonuje on wyboru i zwraca się cały ku 
danej sprawie. W tym celu trzeba koniecznie podawać słuchaczom 
słowo Boże jako zawierające szczególne wartości. Trzeba tak je przed­
stawić, by odbiorca był niejako zniewolony stwierdzić, że chodzi 
o najważniejszą sprawę jego życia. Tylko słowo o takiej wartości 
zdolne jest dotrzeć do serca dzisiejszego człowieka i zmobilizować go 
do życia z wiary28.

Jeśli kaznodzieja nie wie, za kogo uważają go słuchacze i jakie 
mają wyobrażenie o Kościele, w imieniu którego przemawia, to jego 
posługa słowa będzie często bezowocna. Uprzedzenie, że nie ma on 
im nic do powiedzenia, sprawi, iż słowo Boże nie będzie mogło do­
trzeć do ich wnętrza. Ponadto sprawę może pogorszyć wybór niewła­
ściwej dla nich treści i języka24. Dlatego oprócz pytania o teologiczną
wizję współczesnego kaznodziejstwa, jego funkcję i metody _ również
sprawa właściwego języka stanowi dzisiaj doniosły problem homile­
tyczny. Przepowiadanie jako służba Bożemu słowu domaga się od 
głosiciela doboru takiego języka, który by jednoznacznie wskazywał 
odbiorcom ukrytą rzeczywistość Bożą25.

Wydaje się, że pierwszym warunkiem sine qua non języka służą­
cego przepowiadaniu jest jego wszechstronne powiązanie z problema­
mi współczesnego życia i świata. E. S c h i l l e b e e c k x  twierdzi, że 
jeśli zerwany zostanie kontakt między tym, co głosimy, a doświad­
czeniem i sytuacją słuchaczy, to kazanie siłą faktu uchodzić będzie 
za bezwartościowe, a podawana treść za abstrakcyjną, niezrozumiałą 
i bezsensowną. Jeśli mimo to znajdzie posłuch, to język kaznodziei 
stać się może środkiem wyobcowującym ludzi ze środowiska, będzie 
stwarzał pewne getto, a religię pozbawi autentyczności, nadając jej 
charakter ideologii. Kościół, zbawienie, Chrystus — ukazywani bez 
powiązania ze strukturami i problemami współczesnego życia _ przed­
stawiać się będą słuchaczom jako martwa ideologia2*.

Język posługi słowa musi wyrastać z życia Ewangelią. Jedynie 
chrześcijańska egzystencja, będąca wynikiem doświadczenia obecności

28 J. B. L o t z, Person und, Verkündigung. W: Wahrheit und Ver­
kündigung, t. 2, München 1967 s. 1242—1251.

24 Por. A. T o r n o s, Symptome und Ursachen der heutigen Krise 
der religiösen Sprache, Conc 9 (1973) s. 307—312.

25 Por. W. E s s e r , Die aus dem Wesen der Predigt sich ergebenden 
Elemente. W: M. F r i c k e 1 (red.), Sprache und Predigt, Würzburg 
1963 s. 13C.

28 E. S c h i l l e b e e c k x ,  Krise der Glaubenssprache als hermen- 
eutisches Problem, Conc 9 (1973) s. 322 nn.
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Boga w różnych wymiarach i sprawach codziennego dnia, obdarzyć 
może słowo kaznodziei świaitłem i mocą, które nadadzą życiu nowy 
sens. Jest to sens zawarty w tajemnicy Nowego Przymierza Boga 
z ludzkością. Tę postawę, zawierającą ów nowy sens, zobowiązani są 
realizować zarówno głosiciele, jak i cała wspólnota wierzących. Ona 
bowiem jest niezastąpionym elementem torującym drogę zbawczemu 
słowu Bożemu do serc słuchaczyt7.

J. B. M e tz  podkreśla rolę opowiadania i obrazu w głoszeniu Bo­
żego słowa współczesnemu człowiekowi. Tajemnic wiary zawartych 
w St. czy N. Testamencie nie da się znikąd wydedukować, trzeba 
je o p o w ia d a ć .  Sam Chrystus Pan opowiadał i przekazywał to, co 
powiedział Mu Ojciec (por. J 12, 49 n.), a chrześcijaństwo jest wspól­
notą powstałą z wiary w opowiadanie Apostołów. Kryzysu przepo­
wiadania nie należy upatrywać w tym, że się za dużo opowiada, ale 
że się źle opowiada M.

Przepowiadanie powinno odznaczać się takim językiem, który miał­
by zdolność wskazywania na coś więcej niż tylko na to, co leży w za­
sięgu ziemskich możliwości, wiedzy przyrodniczej czy humanistycznej. 
Słuchacza bowiem należy ustrzec przed identyfikowaniem tego, co 
zdziałane i osiągnięte przez człowieka w historii, z tym, co Boże, co 
składa się na Bożą ingerencję i historię zbawienia29. Temu zadaniu 
sprostać może jedynie język narracji, posługujący się obrazem, para­
bolą, symbolem89. One chronią świat wiary przed zniekształceniem 
objawienia Bożego czy sprowadzeniem go na poziom naturalnych wia­
domości i wydarzeń 81.

Tego typu opowiadające przepowiadanie nie tylko zawiera pouczenie 
i pokrzepienie, ale wciąga słuchaczy w rzeczywistość, na którą sym­
bole i porównania wskazują. Takie głoszenie słowa Bożego nabiera 
charakteru żądania i przynaglenia, skłaniając słuchaczy do ustosun­
kowania się, do odpowiedzi we wierze. W ten sposób rzeczywiście 
wskazuje się na bogactwo objawienia Bożego i skutecznie dopomaga 
spotkaniu Boga z człowiekiem w najgłębszych warstwach jego oso­
bowości 32.

27 J. P. J o s s u a, Christliche Erfahrung und Mitteilung des Glau­
bens, tamże, s. 343—347.

28 J. B. M et z, Kleine Apolgie des Erzählens, tamże s. 330. 335 nn.
29 Por. E. S c h i l l e b e e c k x ,  art. cyt., s. 325.
89 Por. J. B. L o t  z, art. cyt., s. 1153.
81 Por. J. P. De R u d d e r ,  art. cyt., s. 324; J. G o ld b r u n n e r ,  

Realisation. Anthropologie in Seelsorge und Erziehung, Freiburg 1966 
s. 192—195.

32 Por. J. B. M etz , art. cyt. s. 336; J. B. L o tz , art. cyt., s. 1254; 
J. P. De R u d d e r ,  art. cyt, s. 329; N. G r e i n a c h e r ,  art. cyt., 
s. 335 n.
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2. P o w i ą z a n i a  z t e o l o g i ą  b i b l i j n ą ,  l i t u r g i k ą  
i e k l e z j o l o g i ą  p a s t o r a l n ą

Homiletyka musi korzystać z usług biblistyki, która podaje sposoby 
poprawnego wykładu słowa Bożego. Z natury rzeczy współpracuje 
z liturgiką pragnąc, aby przepowiadane słowo faktycznie prowadziło 
do sakramentów. Uzależniona jest też od teologii praktycznej która 
mówi o dynamicznej naturze Kościoła i dzięki teologlczno-socjólogicz- 
nym analizom ukazuje właściwe oblicze współczesnego człowieka 
i świata.

W nauce o kościelnej posłudze słowa coraz więcej miejsca i zain­
teresowań poświęca się teologii biblijnej, upatrując w niej jedno z pod­
stawowych źródeł odnowy hom iletyki8S. Wskazuje się np. na odnowę 
treści przepowiadania jako na pierwszy warunek do przezwyciężenia' 
dzisiejszego kryzysu kaznodziejskiego84. Podkreśla się konieczność wy­
dobycia z katechezy apostolskiej tego, co pierwotne i autentyczne85. 
Oczekuje się od teologii biblijnej głębszego naświetlenia eklezjologicz­
nej funkcji Bożego słow a88. Teologia ta mogłaby dopomóc do lepszego 
przeżycia momentu paschalnego, eschatycznego i uobecniającego87 
Wreszcie od niej spodziewać się można wszechstronnego wyjaśnienia 
pojęcia zbawczej skuteczności kościelnej posługi słow a88

Podobnie styl i język Pisma św. poucza, jak  uwrażliwiać słuchaczy 
na zbawczą sytuację, w której się znajdują, i jak przedstawiać im 
konieczność opowiedzenia się za zbawieniem lub potępieniem. Język 
i ekspresja biblijna nadają też posłudze słowa subtelne znamię pew­
ności i nadziei, darząc słuchaczy przeświadczeniem o wiarogodności 
tego, co przepowiadane88. Wreszcie zwrot ku Pismu św. i teologii Bi­
blijnej otwiera przed homiletyką jeszcze jedną szansę. Uważa się m ia­
nowicie, że tylko w objawieniu Bożym znaleźć można pełny obraz 
kaznodziei, herolda słowa. Cennym dorobkiem w tej dziedzinie jest 
praca J. M u r p h y -  O’C o n n o r  a 40. Autor przeprowadza wnikliwą

88 Por. J. B l a n k ,  Die heilige Schrift als Predigtanweisung, Ver­
kündigung 1 (1967) s. 7—50.

84 J. A. J u n g m a n n ,  Glaubensverkündigung im  Lichte der Froh­
botschaft, Innsbruck 1963 s. 20—32. 59—79.

85 Por. B. D r e h e r ,  dz. cyt., s. 22—37.
88 Por. W. K a s p e r ,  Schrift-Tradition-Verkündigung. W: Th. F i l t -  

h a u t  (red.), Umkehr und Erneuerung. Kirche nach dem Konzil, Mainz 
1966 s. 13—41.

87 Por. B. D r e h e r ,  dz. cyt., s. 37 nn.
88 Por. H. S c h l i e r ,  Główne zręby nowotestamentalnej teologii sło­

wa Bożego, Cone 4 (1968) nr 1—10 s. 112—117.
88 Por. B. D r e h e r ,  dz. cyt., s. 120 nn.
40 J. M u r p h y  - O ’ C o n n o r ,  Neubelebung der Predigt. Die Predigt 

bei Paulus dem Verkünder, Luzern-München 1968.
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analizę określeń, jakich św. Paweł używa w odniesieniu do głosiciela 
słowa. Ponadto przedstawia problem inicjacji w służbę słowu oraz roz­
waża relację, jaka zachodzi między słowem kaznodziei a objawiają­
cym się Bogiem i płynącą stąd odpowiedzialnością za Boże słowo «.

Obok ruchu biblijnego drugie ważne źródło odnowy homiletyki upa­
truje się w osiągnięciach współczesnej liturgiki. Jest to tym bardziej 
zrozumiałe, że dzięki Soborowi kościelna posługa słowa znalazła pełne 
dowartościowanie i właściwe sobie miejsce przy ołtarzu, jako istotna 
część składowa samej liturgii (por. KL 56). Liturgika posoborowa 
uwrażliwia na wciąż jeszcze grożące niebezpieczeństwo dualizmu: sło­
wo sobie — sakrament sobie. Zachęca do przezwyciężenia tej błędnej 
orientacji, kształtując u kapłanów i wiernych przeświadczenie o tym, 
że liturgiczna akcja i głoszone słowo stanowią organiczną całość i jed­
no wydarzenie zbawcze. Liturgika wskazuje, że przepowiadane słowo 
nie spełnia jedynie roli wprowadzającej w jakąś nową, sakramentalną 
rzeczywistość zbawczą, ale samo bierze udział — jako element skła­
dowy — w zbawczej skuteczności sakramentu. Nietrudno wyprowa­
dzić stąd wniosek o podstawowym znaczeniu, że mianowicie koncep­
cja kaznodziejstwa wrośniętego w rzeczywistość sakramentalno-litur- 
giczną domaga się ścisłego powiązania nauki o przepowiadaniu z sa- 
kramentologiąts.

Liturgika, jako punkt wyjścia w rozważaniach na temat współcze­
snej posługi słowa, zawiera jeszcze inny wymiar. Stanowi ona w ta­
jemnicy Kościoła uprzywilejowane miejsce, gdzie się realizuje zbawczy 
dialog między Ojcem Niebieskim a ludzkością przez Chrystusa w Du­
chu Świętym43. Taki pogląd na liturgię implikuje wizję kościelnej po­
sługi słowa jako współodpowiedzialnej za pełne, osobowe spotkanie się 
człowieka z uobecniającym się w Kościele Chrystusem 44.

Również przemiany dokonujące się w teologii praktycznej, czyli 
eklezjologii pastoralnej, nie pozostają bez wpływu na homiletykę. Od­
wołanie się teologii pastoralnej do totalnej, dynamicznej wizji Kościo­
ła budującego się stale w teraźniejszości odsłania relacje, jakie zacho­
dzą między posługą słowa a urzeczywistnianiem się Kościoła. Uwi­
dacznia się to szczególnie w świetle przedmiotu formalnego teologii 
pastoralnej, jakim jest nunc zbawczej działalności Kościoła46.

41 Tamże, s. 49—102. 181—190. Por. C. S p ic q , Der Priester wie 
Paulus ihn sieht, Luzern-München 1964 s. 89—112.

42 Por. O. H. P e s c h , Der Ort der Homiletik innerhalb der Theo­
logie, Verkündigung 1 (1967) s. 59—69.

43 Por. Y. C o n g a r, Das Verhältnis zwischen Kult oder Sakrament 
und Verkündigung des Wortes, Conc 4 (1968) s. 176—181.

44 Por. J. L a n d r i e r  e, Die Sprache des Gottesdienstes. Die Per- 
jormativität der Liturgiesprache, tamże 9 (1973) s. 115 nn.

46 Z takiego punktu widzenia podchodzi do współczesnych próbie-
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Z nauki Soboru W atykańskiego II o powszechnym kapłaństw ie w ie r­
nych (por. K K  10, 31, DK 2) oraz o charyzm atach (por. K K  4, 12) 
i służebnym  charakterze całego ludu Bożego (por. KK 17) w ypływ a 
najp ierw  zagadnienie powiązań m iędzy urzędowym , hierarchicznym  
głosicielem słowa Bożego a całą w spólnotą, k tó ra uczestnicząc w ew an­
gelizacyjnym  posłannictw ie Kościoła jes t rów nież podm iotem  przepo­
w iad a n ia48. R efleksja nad tym  tem atem  prow adzi do wniosku, że s p ra ­
wę posługi słowa należy dziś trak tow ać kompleksowo, tzn. że oprócz 
słowa głoszenie objaw ienia musi się dokonyw ać poprzez św iadectw o 
życia całej wspólnoty, np. przez sztukę, lite ra tu rę , środki audiow izual­
ne itp. K ażda więc wspólnota (liturgiczna, parafia lna) jest wezwana 
do w spółpracy z urzędow ym  głosicielem w dziele ew angelizacji.

Ponadto posługa słowa jako jedna z doniosłych funkcji zbawczego 
pośrednictw a Kościoła musi swym  zasięgiem  objąć całą społeczność, 
k tó ra się składa na w ew nętrzną s tru k tu rę  Kościoła — ecclesia ad 
intra. Społeczność tę  m a coraz bardziej jednoczyć Duch P ana, Jego 
Słowo, sakram ent i m iłość47. Z kolei ta  zbawcza w spólnota m a w no­
sić objaw ione słowo Boże we w szystkie dziedziny życia społecznego 
i kulturalnego, zawodowego i rodzinnego, aby całe życie przepełniane 
było św iatłem  w iary, um acniane nadzieją i przem ieniane duchem  Bo­
żej miłości (por. KK 31—36; KDK 40—45). Je s t to w ym iar Kościoła 
obecnego w  świecie — ecclesia ad extra.

3. P r ó b a  u j ę c i a  c a ł o ś c i o w e g o

Próbę całościowego przedstaw ienia zagadnień hom iletycznych za­
w iera Handbuch der Verkündigung, dzieło w ybitnych teologów n ie­
m ieckiej grupy językow ej48. Podręcznik ten jes t owocem głębokiej 
i w szechstronnej refleksji nad przyczynam i i sym ptom am i współcze-

m ów hom iletycznych obszerna p raca  zbiorow a pod redakcją F. X. A r ­
n o l d a ,  K. R a h n e r  a, V. S c h u r r a  i L. M. W e b e r a  pt. H a n d ­
buch der Pastoraltheologie. Praktische Theologie der K irche in  ihrer 
G egenwart, F reiburg  i. Br. 1964—il972, 5 t. Por. zwłaszcza H. S c h u ­
s t e r  Wesen und A ufgabe der Pastoraltheologie als praktischer Theo­
logie, tamże, t. 1 s. 90 nn. 100 nn.

48 Por. F. K l o s t e r m a n n ,  Der Träger der V erkündigung. W: 
H andbuch der Verkündigung, t. 1, F re iburg  i. Br. 1970 s. 363—402; 
J. F e i n e r ,  Die W andelbarkeit der katholischen Kirche. W: M. L e li­
n e r -A . B. H a s l e r  (red.), N eues D enken in  der K iche, L uzern  1968 
s. 44—85.

47 P o r F. K l o s t e r m a n n ,  A llgem eine Pastoraltheologie der G e­
m einde. W: HPT, t. 4, s. 31—49.

48 g . D r e h e r  - N. G r e i n a c h e r -  F. K l o s t e r m a n n  (red.), 
H andbuch der V ekündigung, F re iburg  i. Br. 1970, 2 t.
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snego kryzysu kaznodziejstw a. Uderza w nim  przem yślany układ m a­
teria łu  oraz kom plem entarne naśw ietlenie poszczególnych zagadnień 
zarów no ze stanow iska teologicznego, jak  też współczesnych osiągnięć 
dyscyplin świeckich, zwłaszcza hum anistyki.

P ierw szy tom  om aw ia podstaw ow e zagadnienia dotyczące posługi 
słowa. W prow adzający rozdział I zajm uje się teorią słowa i mowy 
lu d zk ie j49. W rozdziale II zaw arta  jest nauka o Bożym objaw ieniu ja ­
ko o kerygm acie pow iązanym  z h istorią i mową ludzką oraz zasady 
herm eneutyki, służące w łaściw em u odczytaniu Bożego s ło w a50. Roz­
dział II I  przedstaw ia posługę słowa od strony dynam icznej, ukazując 
ją  jako  zbarwcze w ydarzenie. Poruszony jes t przy tym  problem  w y­
obcowania Biblii, tj. jej treści i języka, ze współczesnego życia, k ry ­
zys współczesnego kaznodziejstw a oraz funkcja języka w procesie ko ­
m unikacji 51. Rozdział IV poświęcony jes t przedm iotow i czyli treści 
przepow iadania. S tanow i ją  orędzie (kerygma) zaw arte  w St. i N. T e­
stam encie oraz postulow any ak tualn ie  k ró tk i zestaw  podstaw ow ych 
p raw d  w iary  N astępne trzy  rozdziały m ówią kolejno: o historii ko ­
ścielnego przepow iadania (rozdz. V), o posłudze słowa jako  jednej 
z podstaw ow ych funkcji Kościoła (rozdz. VI) oraz o nosicielach (pod­
miocie) kościelnego przepow iadania (rozdz. VII) 5a.

D rugi tom  podręcznika zaw iera zagadnienia dotyczące p rak tyk i 
przepow iadania. Podaj e zasady i m etody głoszenia Bożego słowa oraz 
konkretne w skazania i wzory konstruow ania kazań. Cechą znam ionu­
jącą  w szystkie 9 rozdziałów  tego tom u jes t antropologiczno-egzysten- 
cjalne tło, obejm ujące różne dziedziny współczesnego życia, w  pow ią­
zaniu z k tórym i następuje w ykład poszczególnych zagadnień tw órczo­
ści kaznodziejskiej. Spotykam y więc analizę elem entów  wiarogodności 
religii i uw arunkow ań, k tó re decydują o dotarciu Bożego orędzia do 
dzisiejszego człowieka, charak terystykę współczesnego głosiciela Bożego 
słowa, główne cechy, jakim i odznaczać się powinno dzisiejsze przepo-

49 R. C. K w a n t ,  W ort und Sprache, tam że, t. 1 s. 11—(52.
50 W. K a s p e r ,  O ffenbarung G ottes in  der G eschichte, tamże, 

s. 53—96.
51 H. D. B a s t i a n ,  V erfrem dung in  der V erkündigung, tam że, 

s. 97—119; P. v a n  H o o i j d o nk, Die soziale S tru k tu r  der V erkü n ­
digung, s. 119—153.

st A. D e i s s 1 e r, Die G rundbotschaft des A lten  Testam ents, tamże, 
s. 154—183; A. S t ö g e r ,  Das K erygm a der Synop tiker, s. 1’83—217; 
G. H i e r z e n b e r g ,  Das paulinische S ch rifttu m , s. 217—252; G. F i t z -  
l e r ,  Das johannische K erygm a, s. 253—274; K. L e h m a n n ,  K urzfo r­
m el des christlichen Glaubens, s. 274—<295.

M G. B i e m e r, V erkündigung in  der G eschichte der K irche, ta m ­
że, s. 296—334; N. G r e i n a c h e  r, V erkündigung als G rundfunktion  
der K irche, s. 335—363; F. K l o s t e r m a n n ,  Der Träger der V erkü n ­
digung, s. 363—408.
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w ładanie słowa, praktyczne w prow adzenie w kaznodziejstwo b ib lij­
n e 54. W następnych zaś czterech rozdziałach poruszane są zagadnienia 
dotyczące poszczególnych składników  struk tu ralnych  kazania: języka, 
sposobów przepow iadania, metody tw orzenia kazania i typologii k a ­
zań 55.

Z dokonanego przeglądu zagadnień hom iletycznych w  niem ieckich 
publikacjach ostatnich la t m ożna w yprow adzić kilka zasadniczych 
Wniosków odnośnie do postulow anej współcześnie odnowy hom iletyki.

1. Trzeba kształtow ać pojęcie kaznodziejstw a przede w szystkim  jako 
służby objaw iającem u się i udzielającem u Bogu przez Syna w Duchu 
Św. (moment trynitarno-paschalny).

2. Za podstaw ę nauki o kościelnej posłudze słowa należy przyjąć 
teologię obecności Bożej zarówno w w ym iarze historii, jak  też obec­
ności Boga w Kościele, dzięki k tórej przepow iadanie uzyskuje w łaści­
wy m u sens zbawczy (moment historiozbawczy).

3. Posługa słowa Bożego jest w ydarzeniem  zbawczym, w  którym  
dokonuje się osobowe spotkanie i dialog człowieka z Bogiem w w ie­
rze (m om ent personalistyczny).

4. Kościelna posługa słowa ujm ow ana w  kategoriach zbawczego d ia ­
logu domaga się następującego schem atu myślowego w kazaniu: żąda 
od głosiciela żywej świadomości tego, że Bóg mówi w swoim słowie, 
skłania go do pilnego słuchania i przyjęcia Bożego słowa w  wierze; 
nakazuje, aby usłyszane od Boga słowo przekazyw ał słuchaczom s ta ­
w iając ich w sytuacji przynaglającej do odpowiedzi Bogu (moment 
metodyczny).

5. Należy dowartościować spraw ę języka w przepow iadaniu (mo­
m ent formalny).

J a n  N alaskow ski

POLSKIE PUBLIKACJE HOMILETYCZNE 
W LATACH 1970—1974

Poniższe bibliograficzne zestaw ienie polskich publikacji hom iletycz­
nych z ostatnich pięciu la t stanow i kontynuację rozpoczętej w STV 
8 (1970) n r 2 s. 398—404 prezentacji artykułów  oraz książek z zakresu

54 a  V e r  g o t  e, Der heutige M ensch als E m pfänger der Botschaft, 
tam że t 2 s. 11—53; J. B e s e m e r ,  Der V erkünder heute, s. 54—88; 
H S c h u s t e r ,  Schw erpunkte heutiger V erkündigung, s. 89—114; 
Zw ischen S ch riftte x t und  Verkündigung: A. D e i s l e r ,  Das A lte  T e ­
stam ent, s. 115—>134, F. K a m p h a u s ,  Das Neue Testam ent, s. 135— 
—157.

55 C. V e r  h o e V e n, Die Sprache der heutigen V erkündigung, tam ­
że s 158__178; G. P o h l m a n n ,  Former heutiger V erkünd igung
s . ’ i79__208; B. D r e h e r ,  Die praktische Predigtarbeit, s. 209—240;
W. M a s s a ,  Predigttypologie, s. 241—310.


